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„Agltaciaf hitlerowska 
w Gdańsku —

fest niebezpieczeństwem dla pokoju 
światowego“ ,

iak stwierdza podczas swego pobytu w Gdańsku 
sławny żurnalista francuski.

Piata francuska zamieszcza artykuły, omawiając* 
sprawą incydentu po lak o-gdańskiego, jak równica 
sprawą naprężonych atoaanków między Pclaką 
» Niemcami. Artykuły takie nkazały aią m. in, w 
.L i RtppbJąuo”, ,L* Petit Parisitn”, .La Vol*n- 
tairo”, .L ^ itty r*” i .La Victeira*.

,Le Josrnai* wyałlł osobnego koroapondtnta do 
Gdańska w esc bit p. Gco Londona, aby tenże 
na miojacn przekonał aią * sytwacji. Ciekawo ju t  
wiedzieć, co ten kereapondent tam zauważył, stwierdził 
i jak to swoje spostrzeżenia na lamach wielkiego 
i poczytnego pisma opisał. Poniżej podajemy jego 
•pis, aczkolwiek tylko w streszczenia, noszący tytuł: 
. S z a t  a g i t l  c j i  n i e m i e c k i e j . “

P. Ge* London opisaje, iż wraz z nim przybyto do 
Gdańska 6 cia wybitnych tarystów angielskich, 
wybitnych dlatego, ponieważ «staraj z pośród 
nich byli wybitnymi członkami pailamontn 
angielskiego. Sztścin tych wybranych obywateli 
wolnej Aaglji przebiegał* w widecznem podniecenia 
stare, piąkne uliczki Wolnego Mit sta, rzncając na pra­
wo i Iowo polno ciekawaści spojrzenia. Widać był* 
jednak po nich, ż* wzrok ich ni* śladzil specjalni* 
starych hodowli gotyckich, zabytków sztuki, żo z pe­
wną obojąineicią nawet odnosili aią do arcydział archi­
tektury, szukając jakby cscgti innego, a mianowicie: 
karabinów maatynowych na alicach Gdańaka, albo­
wiem opinja p u b l i c z n a  c a ł a g *  ś w i a t a  
w s t r z ą ś n i ę t a  z o s t a ł a  w o s t a t n i c h  c z a ­
s a c h  s e n s a c y j n ą  n o w o ś c i ą ,  l a n s o w a ­
n ą  p r z e z  d w a  d z i e n n i k i  a n g i e l s k i e .  
T w i e r d z o n o ,  żo P o l s k a  p r z y g o t o w u j e  
* i f  d o  i n w a z j i  a a  t e r e n  W o l n e g o  
M i a s t a  G d a ń s k a l

Obłuda Gdańszczan.
.Wiadomaić ta jtdnak była, r z e c z  p r o s t a ,

■ o w y m  a b s u r d e m ,  B i c z e m  n i c  u s p r a ­
w i e d l i w i o n y m ,  k t ó r y  j e d n a k  n a r o b i ł  
w i e l o  h a ł a s u .  Cząste pojawiają aią tego tedzajn 
śmieszne, a równeczaśnie zgubne pogłoski, jsk w tym 
wypiikn było w przeddzień peaiadzenia Rady Ligi Na- 
redów, która misia o Uśnie aregulowsć bardzo ważno 
kwesije, dotyczące interesów wspólnych, a częsta roz­
bieżnych, Gdańska i Polaki.

. G d a ń s z c z a n i e  n i e  p r z e s t a j ą  k r z y ­
c z e ć  o z w o j e m  . m ę c z e ń s t w i e ”, g d y  
t y m c z a s e m ,  w r z e c z y w i s t o ś c i ,  . k o r y ­
t a r z  p o l a k  t”, t w o r z ą c y  z i c h  p o r t u  wielkie 
ujście dla handlu morskiego zmartwychwstałej Polaki, 
p r a y n i ó s ł  i m a k t y w n o ś ć  i d o b r o b y t ,  ? 
k t ó r e g o  n i e  z n a l i  n i g d y  p o d  p a n ó w  a- |  
n i a r n  n i e m i e c k i e  m, — dabrebyt, który osłabł 
dopiero z chwilą wybnchn akonomiczaego kryzytn l 
światowego. S k a r g i  i c h  i l a m e n t y  po-  ! 
d w o i ł y  s i ę  j e s z c z e ,  g d y  P o l a c y  s i wo -  i 
t z y l i  w o d l e g ł o ś c i  20 km.  o d  Gd a ń s k ; *  < 
p o r t  w Gd y n i .

Eksplozja wściekłości hitlerowskiej.
.Widok, jaki uderza odraza na pierwszy rzat oka 

w Gdańska, to prawdziwa e k s p l o z j a  w ś c i e k -  
ł « i *  i h i t l e r o w s k i e j .

F o r m a c j e  h i t l e r o w c ó w ,  z a k a z a n e  
w c a ł y c h  N i e m c z a c h ,  p a n o s z ą  s i ę  t u 
z c a ł ą  b a z c i e l n o ś c l ą  p o d  p r o t e k t o ­
r a t o m ,  p r z y  z a c h ę c i *  i p o m o c y  w ł a d z  
m i e j s c o w y c h .

Zamknięcie ust prasie niezależnej.
Aby amażliwić łatwiejsza, baz przeszkód rozwi­

jani* aią idei hitlerowskich, ztmknięto nsta prasie 
bardziej w*lnomj śliej. Zawieszono aa przeciąg trzech 
miesięcy ,V«lkaatimma* zeta, iż w słowach zmiarko­
wanych twierdziła, że pogróżki hitlerowców, domaga­
jąc* się — i to gwałtom — powiotn Gdańska do Nit-

C h a o s  w Ni emczech .
N i e o c z e k i w a n a  d y m i s j a  g a b i n e t u  B r u a n i n g a .

Nlen cy w przededniu zasadniczej zmiany kursu polityki. —  Zdecydowany zwrot na" prawo?
Hitlerowcy

Berlin. Wczoisj * gedz. 12.15 gabiaot Rzeszy 
podrł się do dyaisji. Prezydent Hiodeabarg dj misję 
ptzyjsł.

Wir dc mość * dymisji gabinetu wywołała tu wiel­
kie wasżeni*.

Prezydent Hindtnbarg zgodził aią na dymisję 
Brutniaga, sltgsjąc wyraźnie życzenia większo­
ści apoltcsiństns, tby w odpowiedzialnej polityce 
Rzeszy nastąpił zdtcydewany zwrot na prawo. Głó-

trlumfują.
wną troską jest ebacnic sprawa następstwa p# Brno- 
ningn. Narazić pewnim jest, że prezydent Hindsn- 
bnrg powiła gabinet o siiukturzo prawice w# j. Niape- 
wnim ju t  natemiaat, kto będzie desygnowany na 
stanewiake newigo kanclerza. Zdaje sic, żo najwięk­
sze szanso maja przedstawiciel Pras Wichadaich w 
radzie państwa Rzeszy, baron van Gayl, dalej przewo­
dniczący «schodnie-pruskiej rady teluiczcj, Braudes 
i hr. W otaip.

mice, stanewi« niebcspieczeńatw* dla pekejn świlto- 
wsg* i żc webce atauewiaka senatu gdańskiego Liga 
Narodów powinna intcrwsnjontć.

Kto prowokuje?
,A tymczasem na alicach miasta bitlorcwcy znio- 

ważsją w ehelźywy sposób lub nspadsją wprest na 
praeebodniów, rozmawiających po pelakn.

W dziceaikatb hitlerowskich co daia pojawiają 
się wielkie mi litenmi napisy: . G d a ń s k  p o z o ­
s t a n i a  n i e m i e c k i m i ” i apeli: .N i*  k u p u j ­
c i e  n i c z e g o  u ż y d d n l  N i e  k a p u j c i e  
n i c z e g o  a P o l a k ó w  1*

.Seaat gdański, zamiast prsygłaazać i tamować 
wybuch ich nienawiści, wprost pizaciwnia p o d n i e c i  
jo jeszcze. Przykładem tego fakt następujący:

.K og ica  Nitrze« w, p r z e b y w a j ą c y c h  
z a g i s n i c ą ”, od by w i ł  s i ę  n i e d a w n o  w 
G d a ń s k u .  B y ł a  t o  s z u m n a  m a n i f e ­
s t a c j a  p a n g s t m a n i z m u ,  a w ł a ś c i w i e  
h i t l e r y z m u .  Po ulicach, przyatrejeaych batwsmi 
bitlsrcwakiami, przcckcdsiły orkiestry, wygrywające 
wielkim głosi m h y m n  . D o n t s c  b l e n d  i i bo r  

I l i a * " .

Nawoływanie do wojny.
.Ukoronowaniem tej manifestacji paagtrmtńskitj 

— piszt dalej p. Geo Londen — był* przemdwienie, 
wygłoazeno pizez wiiepiczydcata senatu gdsńtkiego 
dra Wicrcińskicge-Ktyseta. Przemówienie? Co 
mówię! Był to p r a w d z i w j  a p t l  d o  w o j n y ,  
tak g wf e ł t o wa y ,  i ż g e n e r a l n y  k o m i s a r z  
p o l s k i  w G d a ń s k u , p. P a p o  o, k t ó r e g o  
u m i a r k o w a n i a  i t a k t  s ą  p r z y s ł o w i o w e ,  
w n i ó s ł  n o t ę  p r o t e s t a c y j n ą  d o  a i n a t s

.W przemówienia zwojem wiceprezes smatn 
gdańskiego przypemniał z damą epekę, w której 
prztdkowic jego krwawo wypędzali . h o r d y  p o l ­
a k i * ”. Wśród oklasków i okrzyków „hanz” wciął 
p. Wierciński-Ktjati: . T r a k t a t o w i  w e r s a l ­
s k i e m u  p r z e c i w s t a w i m y  t r a k t a t  n i e ­
p i s a n y ,  l a c z  z a w s z e  ż y w y ,  w y r y t y  w 
n a s z y c h  s e r c a c h  n i e m i e c k i c h * .

.Okrzyk ów oklaskiwany był — o irosjs ł — 
w ecległ«ści k i l k u  m e t r ó w  o d  p a ł a c n  hr.  
G r a  v i n y ,  wysokiego kemisirza Ligi Narodów w 
Gdańsku, k t ó r y  p o w i n i e n  b a c z y ć  na  p o ­
s z a n o w a n i e  a r t y k u ł ó w  t r a k t a t u  w e r ­
s a l s k i e g o .

.Koagisa niemiecki, p t « t e k s t  d o  t y c h  
w s z y s t k i c h  s z a l e ń s t w ,  z a k o ń c z y ł  
s i ę .  P o  u l i c a c h  w a ł ę s a j ą  s i ę  j e s z c z e  
s e t k i  n c z e s t n i k ó w  k o n g r e s u  z p o ś r ó d  
t y c h  4 0 0  0, k t ó r z y  p r z y b y l i  d e  G d a ń a k a  
p r z y  t a j  o k a z j i .  Ponad naazcmi głowami — 
kończy s«ój znamienny artykuł p. Ga# London — 
pcwiewają jeszcze sztandary hitlerowskie, a nad świa­
tem eiąży gnźba, jaką redzi hitleryzm. Ci, którzy 
zachowłli tn jeszcze zdrowy tezom, zapytują się 
z Uwagą: Co przyniesie jutro?”

Te, co spostrzegł i napisał p. Ge* Land**, jeden 
z najwybitniejszych psblicystów paryskich, świadczy 
wymownie o tu r, że prasa fraacatka coraz lepiej 
zdaje sobie sprawę z faimalaaj ergji piopagandy 
hitlerowskiej, aprswianij na tircnie Gdańska i z ait- 
bszpiacsiństwa, jakie azał sianawiści aismieckisj 
piztdstawia nistylko dla aimaj Polski, lecz i dla pe­
kejn całego świata.

NlesłyibiBi seta seseto 
gdańskiego de Pilski.

Gdańsk. Ges. komisaiz ostrzymał od senatn gdań­
skiego poniższą notę:

.Od kilku dui rozdaje polski Związek Obrony 
Kresów Zachodnich w peciągtcb, jtdtcych z Polaki 
do Gdańaka, ulotki, nawołując* do btjkoin Gdińika 
i Sepet i grożąc* *scb*m, któro wezwania teg* nie 
s łachają, ciążkiemi i przykładne mi karami.

.Rozdawani* takich Blotek aa toicnic walnego 
miasta Gdańaka jest kary gcdna i jak* ubolewania go­
dne azczacic(l) przeciw Gdańskowi pewien* być jak 
■ajsaiewiej potępione. Zwłaszcza dziwne ju t  i obn­
iżające zachewanie się arządaików pslskicb władz kt- 
lejcwych, którzy nietylk* teleiują postęp« wanie nieod­
powiedzialnych podżegaczy, lecz je nawet popierają 
i ochraniają.

.Gdańscy urzędnicy paszportowi skonfiskowali 
tiki* alotki. Przeciwk* taran wykonywania obowiąz­
ków protestował! podrażniony maszynista i keadaktor 
pociąga *rsz zastępca naczelnika stacji w Gdańska, 
którzy ich wezwali de zaprzestali* konfiskowania, w 
cztm im pomagał* kilku nrzędaików pcltkisj dyrekcji 
ki lei.

,Pi*iimy usilnie •  zaprsestanie takiej akcji boj­
kotowej jako wrogiej wobec obowiązujących Polskę 
i Gdańsk ub ów oraz o pociągnięci# do odpowiedzial­
ności dyscyplinarnsj(t). O wynikach prosimy nas 
zawiadomić.-;

.Odpis tsgo pił ml wysłaliśmy de komisarza L;gi 
Narodów*.

li Oto ten, w jakim Gdańsk piztmawia do Polaki.

Brak go tam !
Okręt nlem. „Schlesien" przybędzie do Gdańska.

£ Paryż. Według ii formacji redaktora Gibtjtla 
P«rrotx, zaczerpniętych, jak utrzymuje, z wiaro godne g* 
iiió łs , okręt niemiecki .Sthlcsiin* me zamiar w 
dniach najbliższy eh zarzucić kotwicę przed pertem 
gdańskim. Zdaniem autora .nie trzeba się zbytni* 
przejmować tym faktem. Na prowokacje hitlerowców 
mc że być tylko jedna odpowiedź: z rana krew. Lecz 
mim* t* trziba mieć i czując na eith eke”.j

Herrlot o niebezpieczeństwie niemieckiem 
na Wschodzie.

Lyon. W tata jazym dziennika .L t Dcmocrate" 
■kaził się onegdaj trtyknł Heniota pod tytałem 
.Poważna Sytuacja*. Heriof podkreśla niope kojący 
stau Niemiec, ogarniętych przez hitleryzm. Szczęt ólny 
niepokój budzi działalne ść Niemiec w atosnukn dć> 
Gdińaka. Herriot pisze :

Opinja publiczne w Niemczech ju t  przeciw 
Peleet stale podburzsaa, jak gdyby chciano pewnego» 
daia istetaie ztjąś oiławieny .korytarz*. Przygoto­
wywana j u t  dysku je w sprawie grasic wschodaich. 
Tymczasem ministerstwo Roichswchry w dalszym ciągn 
domaga się kredytów na budowę krążownika.

Herriot oświadcza w zakończeniu, żo wobec 
sytuacji, która staje się z każdym dniem poważniejszą 
w z wiązko z dojściem do wiedzy pokolenia, opętanego 
przez różne fermy nacjonalizm», Francuzi powinni 
wykazać umiar i rozsądek, ni* poddawać się mrzonko» 
i ni* osłabiać się przez podział twych sił.



N les łych na  
przez kaiiils

prowokacja Pilski 
ę spraw zagrao.

Re chstaga.
Birlia. Komizja zp*. **!»• Rdehitag* przyjęła 

wszyatkicmi etosami przeciwko ftosam komunistów 
wniosek pasła bitlerewskiege Frieka, wzywający rząd 
Rseszy do podjęcia kroków, aby kanferoaeja losbro- 
jcniowa nsnała tezę równouprawnienia Niamiac *• 
wiążącą w* wszystkich nsiadacta w spiawiojiosbrojoma.

Jcdcaastn głasami prsteiwke 10 cin nekwalony 
został wniosek naiodowych aoejalistów, wzywający 
rsąd Rześcy, „aby Police dano do «oinmienia, ta 
każdy zamach na Wiln* Miasto Gdańsk będzie uwa­
żany i tiaktowany przez cały naród niemiecki jako 
zamach na inttresy tywotae Niemiec“(i!)

Wszystkiemi gtosami przeciwko głosom komam- 
stów przyjąty został wkoóca wniosek centrom:

1) Komisji spraw «granicznych prcyjmaje do 
wiadomeiti eiwiadczenie Kautltrza, że nzasadntone 
i i t i c t s y  u d a k ś w  a itm itc k ic h  w K U jp td d t  ł Gliniku 
Siądą cferinitat przed w i i i U f a  « ifd # p « iz c * il* y a i i i -
tnisfetm; . _ . .

2) xi wtfiądu mi  •kntfijąct airód mtm tckl wy- 
iarzeni* w K?ijp«dzit i G Udeka (?i) kamiiji »pfiw 
iiguaicznych •czckijt, i* tią i Px**xy podtj*tt 
s tiitw a t kilki (!), mająct ait ótpuitić da piniWAtf*

ty eta praw i intertsów.
,V irwatrti* pitąpii litra  uch w ił/ komisji,

zwUszcn w ipnwit G lińiki, niry wijąc jt aomtaitm* 
Mima atwicrdccaii przez k iad trzi Brataiagi, i* pt* 
głoski o rzekim t« zigraźeii« Gdióik« przez Polskę 
fiskiw ioat są wsEtlkick podstaw, komisji «witała z* 
wskazana żądać od gikintia R/cszy postt witali 
rządowi pilskiama wiraskowtgo iltim itaar Rządowi 
Rciszy a iltiy  pozostawić wykdr -  pi*zt dtitniik — 
ę tj  chce rą  oimitszyd exy tei zkigiteUzewić 
ochwaty komisji,

N ow e fo r ty f ik a c je  w  
P r u s a c h  W schodn ich .
Berlin. K»mt*di I okrega wojskowego komoni-

ksjt o rozpoczęcia robót aad amtciitniami połowami 
w Prasach Wschsśnieh, a specjalnie w t. z w. „trój­
kącie Hsilsbergn". . ,, „  .

Władze wojskowa aiemitzkie podkrtilsfą, it te 
«mocnienia palowe dokonane będą w rzuuch pt**- 
pisów trakt <to werislakiege i nie zostały spowodowa­
na jikiemkolwiek zaostrzeniem sytaacji w Prasach 
W ich od nich.

Te ospekające zapewnienia pomyślane są za- 
(ónno na zewnątrz, jik i wewnątrz, t. zn. dli zagra­
nicznych kół pelityczaych, jak i dla ladeeśct Pras 
Wichodnich, wśról której w ostatnich czasach na 
skotek alarmów nacjonaliatyoznych o bliskim napadzie 
na Prasy Wschodnie dał zię zauważyć nastrój praw­
dziwej paniki.

Gdańscy celnicy urządzają samowolnie rewizje 
w polskich pociągach.

Gdynia, 30. 5. W swiązka z odezwą, wydaną 
przez Z. O K. Z., nawełnjącą de b ej kołowania wizy- 
otkich nzdrowisc na tereaio W. M, Gianaka, w 
ostatnim czasio zdsrzają się częite wypadki samo­
wolnych rewityj, przeprowadzanych w pociągach 
przez gdańskich arzędaików cslnych. U* logie j no boty 
do pociąga warszawskiego wostło 5 celników gdań­
skich i dwóch policjantów, którzy skonfiskowali 
majdające s ą w pściąga odezwy.

Dzień przedtam a isł miejsce aisiępsjąty wypa­
dek: Di przedziała, w którym siedziała jakaś sams-
tna pasatarka, czytając odezwą Z. O. K. Z , wszed 
nagie celiik i zobaczywszy odezwę, rzucił 
ową pasażerkę, wydzierając jaj nlatką z rąks. Kab ata 
przy pomocy paraaolki atarała aią bronić przed napa­
dem, ctlaik jednak tracił aią ni nią i chciał ją pobić. 
Dapicro dwaj mirynarze poliey, jadący w przedziale 
«bak, obezwładnili celnki i wyrzacili go z pociąg«-

M a r ja C u r ie -S k ło d o w s k a  
p rz y b y ła  do*W arszaw y .

Pociągiem posoiesznym z Paryśs przybyła onegdaj 
o godz. 5.55 do Warszawy znakomita rodaczka naaza, 
p. M arja Cnri«-Skłodow«ka, w towaazyatwio dyrektora 
paryskiego inatytntn radowego, dr. Ragand.

Po krdtkich orzemówieniach powitalnych wręczono 
p. Mirji Cnrie-Skłodowakioj kilka bnkietów kwiatśw.

Paai Catio-Skłodowska w towarzystwie sioatry, 
doktsrowej Dtnakiej, waiadła do prywatnego samo- 
chodn i ndała się do inatytatn radowego, gdzio za- 
mieszkała w apoejalnio przygotowanym lokal*.

Uroczyste otwarcie Instytutu radowego 
im. Curie-Skłodowsklej

przy udziale p. Prezydenta Rzplltej i p. 
.Zurió-Skłodowskiej.

Warizawa. W obecności przwbyłej z P«iyś* 
znakomitej nezonej pol.kitj, p. Cirie-Sklodewiktej 
odbyło się arsezyste poświąetnie i otwarci* motytuta 
radowego jej imienia, mieszczącego aię przy ni. Wa- 
walakiej nr. 15. Na nroczwateść przybyli p. premjot 
Prysł sr, pp. miniatrowie W. R. i O. P. Jędrzejowie*, 
komanikacji ł robót oubl. K**ha, spraw zagr. Ziieaki, 
p u tf if iis  i bladli Zirzyckt, poczt i tiltgf. Biiraor, 
ambasador franenski Larocht, profesorowi« wyższych 
o czelni z rektorem naiwarsytetn warszawskiego, rektsr 
politechniki watsziwikiej, przeditswicielfi władz 
pańitw., samorządowych, towarzystw «tokowych, p»*»y 
itś. W parę minnt po gsdz. 12 przybył p. Prezydent 
w otoczenia członków d«ma wojsk i cyw. Uroczyste 
posiedzenie zsgaił dziektn wydtiała laksrskteg* nei- 
weriytcta wirszawakiego, ptsf Paszkiewicz. Alt« 
poświęcenia initytetn dokonał ks. biskup Szlagowski, 
wTsłiizsjąc okolicznościowe przemówienie, w dal­
szym ciąg« obecni wygłosili k ilu  przemówień, na 
które odpowiedziała p. Cane Składswsks, dtiękając 
tym wszystkim, którzy przyczynili się d* bodowy 
instytatn. Po woczystem *twarci* p. Prezydent 
Reilitii w łtw ifz/ftw it p. C«rit-Sti§dtiriki*j, 
ków rząd«, marizału Riczkiewicza i gości zwiedził 
instytat, poczem w ogrodzie odiyłs aię nroczyst* sa­
dzenie drzewek. Pierwize drzewko zasadził p. Prezy- 
deet Rtplitoj, następne zaś p. Gatie-Stłodowika. 
O o od z, 17,40 przy ni. Fret* nr. 16 w dema, w któ­
rym przyozte ■* świat p, C*tłe-S kto łowika, odofłt 
się sroczyste odałoniąeie tablicy pamiąteowej.

P. Cu*le- Skłjdawska nifZamku.
1 Wirizaws. W dnia wczarajizym o godz. 18,30 

p Prezydent Rcpiitej podejmował aa Zamt* herbatką 
p. Garie-Scłodowaką, która przybrła w towirzyatwi* 
dyrektora ioatytata ridowago w Witaziwie, dr. Łs- 
kaazezyka. W przyjęcia wzięli adziat ezłankowlo rząda 
z preasjetem Pryatorem, ksrpaa dypł.. peałowia, seaa- 
terowie i ia.

P«s, M, Dąbrowski spaliczkswany.
Syn Wojciecha Korfantego znieważył 

go czynnie.
Kraków, 30. 5. O gsdc. 12 w nocy z soboty 

na niedzielę w sali reiiaatacii „Grand Hiteln do 
siedzącego poiła BB Mitjan* Dłbrowikitgo, wydawcy 
„llaitrawaaege K*tj«t« Kratowanego’’ (który w 
ostataich tygolatsch prowadzi zaciekłą kamasaję 
prasową otzeciw Wojciechowi Korfantema), podizedt 
stsdest U (iworayteta Kraków ikiago, p. WiioU Kor­
fanty (»yn W »jciach4) i ndetttniom w twarz czysoi* 
znieważył poił« Dąotowikiega, mówiąc przytem:

"T* P* Witold Karfinty wręczył naatąpnie *f*H«ko- 
wantma poiłowi swój bilat wizytowy i opaśeił „Grand
Hitel*. . , . . . . . „

Czy p. Dąbrowski wyciągnie odpawitdai* koa-
sekwenzje, me wiadomo.

Lidiwcy wzywają swoich posłów
do opusiczonla Sejmu.

. Zjazd okręgowy Stronalctwa Lodowego 
w Krakowie.

W s oh etą, dala 28 maja rb., odbył się w Krakowie 
Zjazd okręgowy Stroanictwa Ladowsgo, w tiórym 
wzięli ndetał posłowi*: Witos, Dr. Kiernik i iaal
wybitni Lndowcy.

Sprawozdanie z działalności Ztrządu Stronnictwa 
w Mitspolacoz* cziaod sn fikaejt stronnictw lądowych 
do dnia 15 maj* 1932 r. złożył prozea Zirząda, 
p o s e ł  Wi t o s .

Zjazd dskoaał wyboru nowego zarząds na Miio- 
polikę, prezesem zarząd* wybrano jedaomyilnie

W uchwalanych lezolacjaeh Zjazd domaga aię 
natychmiastowego rozwiązani* Sejm« i Seaat« i roz­
pisania nowych wyborów.

Zjazd wzywa awoieta przodatawicieli w Sejmie 
i Senacie do opaszczenia obecnego Sejmu na znak 
protestu przeciwko dzisiejsztma systemowi.

Z* katastrofalny stsa w pańitwic składa w całoici 
w i n ę  na  s a n a c j ę .  Zjazd domaga aię prewa- 
dztaia takiej polityki zagranicznej, któriby nietylko 
wzmocniła istniejące sojnize i zaznaczyła głęboką po- 
kojowoić Polaki, ale zarazem nawiązywała przymierza, 
odpowiadając* godeoist i potędze pańitwa, jak# 
demokratycznej R reczypoapohtej. W y r a ż o n o  
g ł ę b o k i  h o ł d  w i z  y l i i i *  z a s ą d z o ­
n y m  w i ę ź n i o m  b r z e s k i m .

0 wykradanie akt z OKrggotegs
Urzędu Zteisklege.

Sensacyjny proces przed sądem w Grudziądzu.
G rudziądz. Przed gmdziądzkim Sądem Oltrągewym toczy­

l i  slą »easecyjn* rozprzwz o wykradmi* «kt z Okręgowego 
U rząda Ziemskiego. N* ł*wie oskarżonych zasiedli: o. nizędnik
O. U. Z. Józef Szsblewski orsz Sawslskl, dziś zsmieszksli w Byd­
goszczy. Rozprswle przewodniczył sędzi« s. o. p. Tarczyński, 
oskarżał proknrator p. Baszkowski, oskarżonych bronił mec, dr. 
Stein. Jako świadków powołano pp. prezasa O. U. Z. Strzesze- 
wskiego, Józefa Palickiego 1 Reszkiego.

Przewód sądowy wylttzał, że Suwalski, „aiebieiki ptak , wy­
raźny aferzysta, , wydelegował * swego pracownika, współoskario- 
nego Józefa Szablewskiego jako eiwpozytnri swe] „firmy do 
„Okręgowego Urzędn Ziemskiego w Gridziądzu’, Przez zaan­
gażowanie Szablewskiego na urzędnika Okr, Urz, Ziem, wytwo­
rzyła się „świetna* wszechstronnie sytaacja : Szablewski pobierał 
podwójną pensję, jedną jako urzędnik O. U. Z., dragą zaś wrai 
z procentami od „załatwionych* spraw od swego mocodawcy* 
Suwalskiego z Bydgoszczy. Ten zaś był nie tylko poinformo­
wany o wszystkiem, co się dzieje w O L . Z,, o wszystkiemu 
co chciał dla swych „interesów* wiedzieć, iecz w swem hi arie 
w Bydgoszczy posiadał nie tylko odpisy akt i orzecieś O. U«
1  ale także oryginalne akta ze stemplami i pieczęciami 
O. U. Z, — jak Hi», akta kupna i sprzedaży, decyzje, orze­
czenia itd. O* U. Z. — Słowem, wszystko co mu było dla 
ciemnych interesów potrzebne i co można było obrócić w brzę­
cząca monetę, -  dostarczał „urzędnik* 0« L . Z , Szable« 
wski. Najlepszymi klientami „firmy Sawalskl byli 
Niemcy, aż nawet z Gdańska.

Jak stwierdził teraźniejszy prezes O. Uf Z,, p. StrzeszewskL 
oskarżony „referent* O. U. Z , Jóref Szablewski, miał nie tylkft 
wgląd w tok załatwianych przez Okręgowy Urząd Ziem- 
ski spraw, ale miał również doitęp do spraw i akt ponf-

ayCTak więc Okręgowy Urząd Ziemski w Grudziądzu* 
mający dnżo spraw natury politycznej, drażni we j, poulaej 
i delikatnej, przestał być urzędem państwo wy m w pet nem 
tego «ława znaczeniu, a *t«ł się eksoogyturą źerającycli 
aferzvstów pokroju Suwalskiego w Bydgoszczy.

Sawalski wysyłał swych „fankcjontrjaszó^ , jak npf swiadk* 
Palickiego, samochodami do interesantów, którzy sorzedaii lab 
kupili byli parcele, osady lub inne realności, a natrifiali na tru­
dności przy azyskanin w O. U. Z. przewłaszczenia lub zatwier­
dzenia. Interesentom przedstawiali się wysłannicy „firmy Su­
walskiego bądź to jaco urzędnicy O. U. Zs, bądi, też dawali im 
do zrozumienia, że dzięki przemożnym wpływom „firmy* O. U* 
Z. można spowodować lub przyśpieszyć korzystne załatwienie 
sprawy, za co pobierano 3000 do 4000 zł. okupu, przyczem 
interesentom pokazywano akta, wzgl, ich odbitki z Okręgowego
Urzędu Ziemskiego, , . . .

P, prokurator Baszkowski żądał surowego ukarania winnych. 
Sąd po naradzie ogłosił, że wyrok będzie podany do wiadomości 
za kilka dni dopiero.

WROGI PAŃSTWA.
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(Ciąf dalssy).

Trać***«« frsyfotowywsli liktoizy i kaci w«y- 
itko, «* sotrzthnehyłs do ittsisliwefo widowiska. Na- 
rządzi* męczeńskie, nżfwane podczas dtwnisjszyeh 
prseśladtwań. wydehyt* z* skłldów, dłaft czas zam­
kniętych. W środka dziedzińca peatawieno kratę 
żelazną na 4 niikich ««fach, tak ebszerną, iż czło­
wiek mógł na niej leżeć rezeiąfnięty. Ped kratę po­
sypali oprawcy węgli i kiwały smoły, me zapominając 
przya posobić dyma czy do rozżarzania *£ai*- W Witl- 
tim  kosze było w pogitowiw ćrnw e i węflt do 
M d t n w y . M i i  N .  i i .m i  U t t l y  M IM  I t n -
sgliirc, xw*at ifttrpitniDBii, któfimi f»zr/wii# ciiłi 
aęezeaników. Szkorpiony składsły się * rramienia 
aa dwie stipy dłngiog*. * którag* b » c n t **J«**[f 
się rzemyki, nadijąc całamn biczów? podobieństw* 
soch ej gałęzi drzewa. Ns końcach tych pobieżnych 
Komików były przytwierdzona ostra Ztiazn* haczyki, 
które przy aderzenia wdzierały zię w *fnf» 1 kewtłanii 
;« wyrywały, gdy bicz da nowego «darzenia podnt-

szeae. Obtk azkorpionów atały naczynia z zołą 
i octem, któtemi nacierano rany męezeaników, aby 
mnożyć ich boleści. Nie brakowało i powrozów de 
dazzeaia chrześctjtn ani peehodai, któtemi przypie­
kano ich boki. Na eiętkiom rnaztowani* nrznoaił zię 
■łap drewniany z dziurami rezmiitej wtelkiśel, tn 
przywiązywano chrześcijan, gdy mieli być bici «skor­
pionami lab pochodniami paleni.

Narzędziem męezeńikim zapalnic odpowiadali 
kaei i oprawcy. Lndzi* bet czucia, autowego spoj­
rzenia, z opalonomi i gołtmi aż do ramion rękami, 
wstręt i trwogę wzbndzili w oczach.

Pomiędzy iwiątynlimi w samym iradka u*ta- 
wioco mały ołtarzyk, a za nim bałwani, wyobrażają­
cego nikrzyiloaego Merknrege.

P* trzykroć odezwał się przeciągły dźwięk tiąby 
n l znak zbliżmla aię cesarza, który zasiadł z G»t- 
wenjnssem w pabliin ołtarza *« przygetewanych 
siedzeeiach, za nim w pólkela stanął orszak 
cosarski.

W przeciw««] sttonią otworzył« się bram*. 
Dirtfziftit chfftścijMit wtixlif ** ich cxtlt zffgyfeiity 
D iroteasz, połam Girgenjnsz, Piotr i czterech lanych 
wyższych nrzętalków i zbliżyli aię * »ukim pokło- 
■om do cesarza.

i Dioklacjan wpatrywał się milcząco w mężów, 
j którzy ma przez długie lata wiernie ałużyli, których 

szanować mnsiał, gdyż nigdy na najmniejszą ni* za 
stężyli naganę. W tyranie znać łudźcie obudził* aię 
aezacit, b* w oblicza jege te «metek, te nieookój 
się msiewały, a K*«it*«ty* odwrbcił aię, ni* migi* 
znieść widece rezczalijącage ż atraazliweg*, jaki atę 
miał niedłag* oezom jega przeditawić. Byłby naj­
chętniej opuścił dziedziniec, ale cetemenjal dwetaki 
przykawał ge da miejsca.

— Etykt mój, — zaczął cesarz, — nakazuje, 
ażeby wszyscy chraeścijinie bogim ofiarowali alb* 
śmierć ponieśli. Spodziewam aię i życzę tobie, że 
ustachacie rezkicn mege, zwłaszczn, ż* zawsze by­
liście wiereymi i peałnsteymi.

— Cesarz«, nie wódź nss na pokuizeale. — 
odrzekł pewnym głosem Piotr. Nigdy ni* splamimy 
daszy swój ofiarami, bsłwsaom sktadsncmi.

— Bierzcie, zawełsł cciars z gtiewem, znehwsłsg*
blnźsiercę begów, de ałnp«. . .  . . . .

Ktci przystąpili ł rezpeczęłe zię widewiske tak 
okropne, że «czecie ledzkie na pobieżny chęć tylko 
opis tego, <* ssę działo, wzdryga się najgwałtowniej.

Piotr ni* nłąkł się -najsreżizych mąk. Modlił się 
głodne, a drżący głos jtf*  wskazywał tylko wielkość 
cierpienia, jakiego doznawał. (C, d. n).



W I A D O M O Ś C I ,
N o w e m i a s t o ,  dni* 1 czerwca 1932 r,

Xufeadtrzyk. i czerwca, Środa, Jakóba,
2 czerwca. Czwartek, Marcelina.

W«c!zód słońca g. 3 — 21 m. Zachód słońca g, 19^— 46 ta. 
Wschód księżyca g. 2 13 — m. Zachód księżyca g. 18 j— 47 ai.

--------  ." J M
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„Sókól* zdobył pnhar wędrowny. ̂
Nowemiasto, Ub. niedzieli o godz, 3 popof, odbyt się 

doroczny bieg na przełaj o mistrzostwo powiatu lubawskiego, 
wchodzący w zakres przysposobienia wojskowego. Trasa biegu 

^000 a,tr* zwycięstwo odniosło po rai trze.
ci Iow. gim. »Sokół* Nowemiasto, zdobywając te matmom 
pnhar wędrowny na własność.

Z uznaniem podnieść należy wysiłek zawodnika Feliksa Len- 
dziona, który trzykrotnie i  rzędu stawał do biegów i zawsze 
zwyciężył, .Sokół* nowomiejski chlabiie się spisuje, albowiem 
zdobywa stale I-sze miejsca, a to dzięki fachowemu i umiejętne- 
mm kierownictwu.

Czas, osiągnięty przez zwyciężcę, wynosił 11 m. 39V5 sek. 
lako drugi do mety orzjbył Boi. Jastrzębski Strzelec Nowemiasto. 
(11 m. 42Vs sek*) HL Zedlewski Ant. .Sokół* Lubawa, (12 m. 
48V/5 sek), VI. Sułkowski Jan .Sokół* Lubawa, V. Zalewski S. 
M, P. Krotoszyny,

Ogółem stawało 18 zawodników z całego powiatu, Z ubole­
waniem jednak podnieść musimy fakt niezastosowania się ze 
strony niektórych zawodników do wytkniętej trasy biegu, bo­
wiem jeden zawodnik z Łąkorza przybył coprawda do mety jako 
pierwszy, ale na skutek skrócenia sobie trasy biegu, Komis a 
sędziowska jednakowóź zdyskwalifikowała go zupełnie, Udział 
publiczności był wielki,

Egzamin maturalny zdało 20 kandydatów.
Nowem Usto Pod przewodnictwem p. wizytator* Ćwikowi 

»kiego odbył się w ostatni piątok, sobotę i poniedziałek w ta 
łejsie® gimnazjum ustny egzamin mataralnv. Wszyscy kando- 
d*ci w liczbie 20 zdali egzamin. Oto ich nazwiska • B'eleck-' 
laljłn, Cstkowski Antoni, Czarkowski Alfons, Goetz J*n Grs- 
bowstti Eiinsnd, Grzymowicz Paweł, Grzymowicz Teofil’ Ga. 
towski Marjan, Hinc Tadeuiz, Kotewiez Stanisław, Lenckowski 
• gnący. Lesinski Alfini, Liczratńaki Franciszek, Łazarewicz Ber­
nard, Łizarewicz Lidwik, Milewski Aatom, Mówka Władysław 
^czkowski Branon, Rabaczewski Barnard i Zakrzewski Konrad!

Prośba Zarządu T\»w. Pań Miłosierdzia.
Szanowne Obywatelstwo miasta Labawy i okolicy naiaprzeT 

miei prosimy ° łaskawe zasilenie bufetu i loterii fantowej na 
odbyć się m.iącywdain 12 czerwca kiermasz w ogrodzie p. Zie­
lińskiego. Ditsi tak w gotówce, jak w naturze uprasza się' łaska- 
■wie zadeklarować na listy, przedłożone przez panie towarzystwa 
naszego, które będą w najbliższych dniach kwestowały, Sso- 
dziewaray się, że ł>zan. Obywatelstwo jak zwykle tak i tvm ra­
zem nie poskąpi nam swego ofiarnego grosza. *

Zarząd To w. Pań Miłosierdzi* św. Wincentego * Paula — 
w Lubawie,

O s t r z e ż e n ie .
Lubawa. Towarzystwo Powst. i Wojaków razem z .so- 

fołein dzierżawią od miasta sirzelnicę, położoną koło Dolnego 
Młyn*. Otóż niew,śledzeni sprawcy zniszczyli całe urządzanie 
tej strzelnicy. Urządzenie to jest własnością wyżej wspomaia- 
nych Taw., dlatego też czyn ten zasłnguje 'na sarowe 
potępienie. Niektórzy nźywają także tej strzelnicy bez pozwo- 
,ema Powst. i Wojaków. Wobec rabankowej .gospodarki* i w cela 
zapobieżenia na nrzyszłość podabnym eksceiom podaje się da 
publicznej wiadomości, iż każdy, kto będzie nźywał stizeloicy

S Ä " ! ! , ? '1 p° ’ " - 1 '» " « " W

Święto druhen. — Poświęcenie sztandarów.
7 eń,Ł!f.b^ - H  VbiegłeJ nie*ziaU tut* Kat. Stów. Młodzieży °bchodziło wraz ze Stów, z Taszewa swoje doroczni 
święto drohen, które wypadło nader imponująco. Dzień ten 
był dl* oba Stów temwięcej jeszcze uroczysty«, gdyż pola» 
" ° ny był z poświęceniem sztandarów wspomnianych Tow. 
Święto drohen poprzedzrone było rekolekcjami, nrzadzonemi w 
salce parafialnej dl. druhen. O godt. 8 33 odbyło się aroczystl 
nabożeństwo w kościele farnym. W nabożeństwie wzięły udział 
wszystkie S. M, P. parafji, które też w czasie nabożeństwa 
przystąpiły do Stała Pańskiego, Przed Mszą św ks. prałat 
kasyna dokonał poświęcenia oba sztandarów i wygłosił nodnto- 
sle przemówieafe do zg,omadzonej młodzieży, wskazują: na 
ważność co dopiero poświęconych sztandarów. Ks, Lange okrę- 
gowy prezes S. M. P., odebrał od druhen przyrzeczenie na 
wierność poświęconych sztandarów. Oba sztandary zostały
dfuhnv “* n \rdZ° I™1™ ■ kolz‘em’ wykonane zostały przezdruhny. Do wykonam* sztandaru S. M. P, Żeńskiej Lubaw* 
przyczyniły się w pewnej mierze panie chrzestne oraz' Siostry 
Miłosierdzia. Mimo tego sztandary prezentają się wcale dobrze 
i pod względem wykonania me można im nic zarzucić i
hen 1°. f.“itn- nlV db?ł!- ,Ję dr0g* część święta dra-hen na aali p. Kowalskiego, Program akademji był bardzo
■ rozmaicony. Oprócz deklamacji zasłagaje na w?różaienie zaj- 

.mający wykład, wygłoszony przez prezeskę SM?., drh. To- 
maszewiciównę. Birdzo odatme odegrano trzyaktówke a t 
.Zwycięstwo miłości*, ,  n , zakończenie wesołą , kom edjf pt!
bv/°h*,«i»50f|41 1 m*k*rz*‘3Udn** Publiczności nu akademii oył bardzo liczny, mimo że wstęp był tylko za zaproszeniami.'

Na łono natury.
„ , . L nb*7 *  S Ik la* pogoitwywabiła’w ab. niedzielę wiele
f  ur«i w **t0 “* ł,0tt2 P «yr°ly- R<no »rządziło Tow, Pow

* wymt rsz  n* fi*zd. ^ 0i,k(5w w Zwiniarza. Po południu 
fTb issortowy wyjechał wozami drabiastemi da Napromk*

; hJ.0** P?lak Brzydulo wycieczkę da lasu w Borku. Tak wiec 
abiegła niedziela stała pod znakiem wycieczek,

Ze święta druhen.
M roczao. Święto druhen «czciły druha? tut!"Śtow ariy«r 

uia Młodzieży Żeńskiej oraz sodaliski Sodailcji panien pr^ede- 
wszystkiem wspóiaą Komunią św. O godzf 9,45 zeroma- 

z ły się w miejscowej szkole, skąd w aroczystaj procesji zostały 
wprowadzone ;,do kościoła parafjalnego. Na nieszpory stawił»
ad, . f r Bridr3h“3r. grtm;*1̂  żeby fotem zwirtym LeregTem
}*d*ć ^  *lk0‘y “ • *«*demję. Największa sala szkolna8 na- 
j ili  po brzegi, nie mógł* pomieścić wszystkich w*
program iłożyly sią pieśai i deklimicje, wćwicioae prze* ni’sczv* 
cie ki, p. M.siaaównę i Jankowską. Refer.t .O celach orgiat 
zacji wygiasiła wirepatronka, p. naucz. Jankowska. Ni koniec 
przamów ł w gorących i serdecznych sławach do dmhea i gości 
patron Stowarzyszenia, ks. prób. Kalitowski. g° SCl

a s r * r ^ o - S .“  .S S S 3 5

Św ięto W. F. i P. W.
odbędzie się dnia 4-go I 5-go czsrwca rb. 

w Nowsmmioście,
Program święta obejmuje;

D n i a  4 e z e r w e i :
S ° j Z* n mtrS2 ^ W®* dla przedpoborowych,
Godz, 9,lu Strzelinie zespołów [ jednostkowe o nagrodę 
^  J wędrowną i odznike strzelecką II ki. i k i III-eJ.
Gadz, 10-te) zawody piłki koszykowej i siatkówki, 
uodz, 14-t#j zawady eliminacyjne

1. trójbój dla starszych
2. trójbój młodzików
3. zawody jednostkowe:

a) skok w z wyż, w dal i o tyczce.
b) rznt kalą, oszczepem i dyskiem.
c) sztafety 4 X 100 i olimpijska.

D n i a  5 c z e r w c a :
Godz. 9,15 Zbiórki wszystkich organizacyj P. W.  ̂całego 

powiatu na dziedzińca Gimnazjum,
» 9,45 wymarsz do kościoła,
» 10 nabożeństwo w kościele pirafjainym
® 11,30 raport, przegląd oddziałów i defilada
, 12,30 obiad żołnierski
, 14,30 rozgrywki finałowe na boiska miejskiem :

a) pokaz lekcji gimnastyki
b) trójboje: dla starszych i młodzików
c) siatkówka drużyn źeńakich
d) sztafety;: 4 X 100 i olimpijska 

Z a w o d y  j e d n o s t k o w e ;
a) skok ; wzwyż, w dal i o tyczce
b) rzuty: kulą, oszczepem i dyskiem

D la  k o b i e t ,
a) trójbój (bieg 60 mtr,# »kok w dal TTzot 

dyskiem)
J e d n o s i k  ow ea 

a) bieg 60 mtr.

Zbiórka towarzystw Pu wat. i Wojaków.
Zw ininrz, Wieś nasza Dy?* ib . niedzieli pod niezwykłem 

wrażeniem, wywołanem zbiórką tow. Powst, i Wojaków, które sta- 
wLy się birdzo licznie na apel obwodowego zarządu. Deszcz 
który zaczął zrań* mżyć, nie oditraszył naszych Wojaków któ­
rzy z humorem powtarzali: .Ranny deszcz to starci baby ta­
niec , co się też pózaiei wykazało, Pierwszą placówka, która 
stanęła w Swiaiarca byłi Labawa z obwodowym zarządem ni 
czeie w sile 4 wojaków i 10 ssnitarjnszy, w tem 4 sanitariuszek 
Placów** Swintarc była jnż zebrana ni miejscu w liczbie 28* 
Wojccy z Lubawy zdobili krótki postój aż do przybycia reszty 
piacówek, N ebiwetn też w krótkich odstępach czaiu arzyby- 
ły poszczególne placówki i tak Omule w liczbie 17 wizem 
drabiniastym, Prątnica w liczbie 24, Zwiniirz w sile 25, a H*r- 
towiec 26 stawił się z razem orkiestrą, Po przybyciu Lażyna w 
jscibie 8 oraz Grodziczno 26 uformował się pochód z orkiestra
I ł i f i f  HU 7m-ł f* czeleU !"óry W-Vraszyl Wioskami na miejsce zoiórki do Zwiniarza, gdzie Wojacy stanęli około godz, 7 30 
ro  przybyciu na miejsce uformował się dwuszereg, poczem 
odśpiewano .Kiedy ranne wstają zorze*. Po 15 minutowej 
f r łf rwl*i w któfe? ostatni* placówka Tr.szczyny w
liczbie 29 członków, nastąpiła »biórka i «dmarsz da kościoła
S " 2 ? taT  w-m ei! c?- ^ ? i ,cy 2 9 wyżej wymienionych pi*, cówek w i-czbie około 2o0 wzięli udział w nabożeństwie 
po które® odbyła się defilada i odmarsz do ogrodu p 
£.a!£Iew,kłeg0> Wojacy otrzymali śniadanie. Około godz
11,o0 zaraz po skończonej sumie odbyło się dla Wojaków 
osobne nabożeństwo majowe zlnieszporaml. Obiad spożyto w 
ogredzie wyżej wspomnianym, skąd po odpoczynku udano sio 
do tak *wane| Parowy, położonej nad zwiniarskiem jeziorem tsż 
za wsią. Miejsce to zaleśnione młodemi brzózkami, razem ze 
zboczami górskiemi, pokrytemi zielenią traw oraz bliskością 
jeziora, przedstawia istne cudo przyrody, wymarzone wo-ost d l 
wycieczek, Razem z Wojakami podąży o do Parowy b . dzl 
dużo osób * okolicznych wiosek' oraz7 Lub.wy n . L w .r S ”  
ustawiono dw,e tarcz», do których Wojacy popisywali sie swa 
wpr.wnośclą oka i ręki. Wielkiem powodzeniem cieszyła J2

.*,- Prt L lkt6reJ St7 V ‘ią:y m3g!i 03 uzyskaniu odpo Jieda ei ilości punktów wygrać łemsnjadę lub piwo. Nowość ta cieszyła
t*rczy strzelano z bro- 

uJ małokalibrowej o nagrody. I uzyskał drh. Sałobodowski 
II drh. Wasiełewski, III drh, Fafińskl z Labawy, wszygey oa 
2D pt. Koncert orkiestry skracał obecnym czas, przy dźtiekach
d oof n ' ° drleŻ pl,M ł,‘ ° koło e°dz< 6 zbiórka do powrotnej drogi. Do uszeregowanych przemówił w krótkich słowach obwo­
dowy preze, dr. Raszczak, dziękując Wojakom za st.wienie iie

w V . T ”wT. , . ? J i  j f s s Ł ?  f

Dlaczego hastą siło polaaie w idą ?
nr fi? yA2r!T*,(i: P rlf « y‘«wszy sprawozdanie o pożarze w
nowir.: Jn ?/ y ’, chci,}bym w sprawie zabrać głos, .  m i*
” “7 kle 00 d0 ta23. ^  P ^ ie n  strażnik zlewał z sikawki woda 
widzów. Mim wrażenie, że tenże napewno nie chciał orzez ta 
wyrządzić jakąś krzywdę tym ludziom lab nie ro b if jg o  w złei 
myśli. Przeciwnie, chciał im przypomnieć, że nikt r!e^»wint.r? 
r»Ć belCły“ niei *dlle straszny żywioł niszczy dobytek ludzki
n . i„ K,WS‘yd’ K,tdy. *,ię P,trzy takie lale, h tó r^przy jd ; na to, by przypatrywać się z ciekawośsią, jak to sie ładnie
p*y ®«ic*yza* czy kabkf«.- każdy powinien spieszyć 2 io ® o«  
i odpowiednio pomagać. Nloch oai to sobie z a p .a ie u S  n2 
dragt raz, bo inaczej, to wiele więcej wody dostaw ho 
to nie żadne przedstawienie teatralni lob jamark! ’ ’Strażak!

Jesz ze w sprawie wytopan^go koś ćiotrnpa.
L ttbstynęk . Jak ja t doaosiliśuy, podctit ©rac srzv kn 

pmniu dołu do findameatóir pod badowi dama k
osadzie Fr. Mejki w Lubstynk. 25 bm, uatrlfiono w »łeboknf/i 
pół mtr. na kościotrupa. Dochodzeni* ujawniły i eg m  k tem 
miejsca stała ongiś obora dla bydła, które* w łiś-icieuż iT5 
nitmiec Jan Slemionowski. Tenże przed około só u t  n ^ e  ni* 
siadiość sprzedał drugieraa aśemcowi Gontarsaiemu za ^irrfTo 
niską cenę i wyprowadził się do Arenan, pow. Osteiode łNieme*» 
p . ° ' C yi « . y  powoda « . .o ś ć

iłt8cllŁrG* posiadłość spnedał uiemieckiet iaatYtidi 
? o l^ dSbttrg8r Klosteratiffaug*, a sam był diier#W<*ą do r" 192D, poczem wyprowadzi! sie do r*
Prusiech Wach. Rząd poltkl^%o .dkupielS. ?̂ p o s i Ł - F ^ r  
parcelował ją pomiędzy osadników, obecnie z.m*e!zkałych Do’ 
cnodzen .  nie ujawniły, aby w ostatnich 60 " S c “ w 
lub okolicy popełni.no jakiś mord lab też ktoś T.gTnał iedu.k- 
że położenie kości wikazoje, że człowiek ten. k iedy\tal.i»* .r 
cxe obora, padł ofiarą zbrodniczego czynu i to’ wśród hirH.i t," 
jemalczych okoliczności. Maźliwie, że pochodził z dalszych okolić

,eg9 wo*ói* ladao&«  «ie podpadło^Łbo też kości leżą tak długo, że obecnie żyjący ludzie o wypadku inż
pamiętają, Sprawę p rzek o n a  sędziemu śledczS S  i  LiS w ie

A io  s ię  w s y p a ł!
Pod nagłówkiem

„Amatorzy cudzego mienia zostali »karan! 
więzieniem“,

.Głos Pogranicza* podaje:
• W dnia 18. 3. rb. nieznani sprawcy dokonali kra­

dzieży na dworen kolejowym w Jamielnika na szkodę 
restauratora Wolfa Jana (chodzi ta o usunięcie plakatu i  podo­
bizną marsz, Piłsudskiego przyp. red.) Prieprowadsene natyeb* 
miast dochodzenia naprowadziły do przytrz?mania spraw- 
^ow  ktmdmM y yr osobach Chylewskiego Tadeusza^ syna 
właściciela rozlewni piwa a Nowegomiasta i Bernarda 
»Branlsena (nazwisko to błędnie jest podane, ma być Braodta 

tej rozlewu!,frówaiei % Nawegomla- 
sta, który jednak się nie przyznał.

W dnia 23. 5* rb. odbyło sie przeciwko »winowafca* 
rozprawy sądowe przed Sądem Grodzkim w Lubawie* 
w * oe, “S?6’ *Móry\  obaj oskarżeni zastali skazani 
*  ̂ a* n®  ̂ tygodnie Mazdy bes zawieszenia karr, 
a to dlatego, źe oskarżeni do winy się nie przyznali. 
Nadmienić wypada, ze główny inicjator kradzieży w Ja- 
mielnika Chylewski należy do obaan obwiepolskiego.*

P * w y ż u  i  M d i j t m y  d t i D w a i a  
(«ctywilei« it i  się tam «nów, jak «wyki* 
• i  błędów) d 1 * t c g •, a b y  w y k a z a ć ,  j a k  
, G ł « a  P c g r a a i c s a ” k ia m i*  i j a k  a « 
p t z j  t • m ęam  w 3 * ł- A 1 b •  w i e m
k ła  m a t w am  w i a r  ni  na m j a ai, ż a  C b y -  
‘ * *  * Ć / a a 1 a ź y d a  a b a c a w i a t k i  ► 
P •  1 ■k i 9 f a .  C h y l a w a k i  a n i  da  O. 
a i «  > a i a i  y t a i  t a ż  a i g d y  d a  a i « * ®  
a i a  n a l e ż a ł ;  n a ł a m i a a t  p r a w d ą  j e a t ,  
B e r n a r d  B r a n d t  n a l e ż y  d a  S t r z e l c ó w .  
I * a ó w  a p r a w d z i ł o  a i ,  i w ty* w y p a d u ,  
*« k t a p a d  k i *  d a t k i  k o p i a ,  s « m w n i *  
w p a d a .

Z  JPomomm
J u t  nie .Strzelec* więcej?

Działdowo. Mija jnż rok temu, jak od niektórych sołt.sów 
i «rz ,d n k °w wychodziły nawoływania w farmie aakarów- 
r jh S i f r f ,  d° *Str.IsIc'- 4 Zapisujcie aię na ciłoaków B. B 
i składajcie na organizacje te pieniądze!* Gdy to nie odniosło 
pożądsnego skutku, czynniki decydujące wyiyłały swoich 
” f/*"ych *  t P°st*ci « la n y c h  ludzi, w swoisty3̂ sposób 
usiłując chwiejnych, niezdecydowanych i lękających się 
o -ntratę swego bytu nakłonić do wstępowania do wsuo 
ranunych organizacyj, * przynajmniej do płacenia sowitych 
składek na rzecz tych orgmizacyj. W większej części wynadkach 
.odniosło to skutek, ale były i w Działdowie wypadki^że nie-
ntono °takfyke * ł  kwitkiem. Obecnie widocznie zmie­niono taktykę, bo wczoraj w mieście ooiegała pogłoska 
miarodajne czynniki postanowiły zlikwidować .Stfzelca” u  
calem Pomorzu. Co było przyczyną tego postanowienia n*- 
mogl śmy się dowiedzieć. Twierdzi się jednak, że w <-’xeczy 
samej .Strzelec będzie istniał nadal, lecz pod nazwą P W 
Skreślenie nazwy Strzelca nastąpiło podobno? z tego powoda 
że nazwa t* raz, społeczeństwo pomorskie i tem samem znie­
chęca je da płacenia składek na rzecz tej organizacji.

1000 io  wy eh bizrobMnych w Grudziądza
Grudziądz. Kierownictwo fabryki Pe-Pe-Ga w Gradziadn

r o r „ ‘edZi,*Honeg^*j Pr,c« wszy*tkim robotnikom w terminie 14-dniowym, tj. na dzień 11 czerwca bieżącego roku
Powodem tego kroku jest przedewszysttiem brak zamówień 

k r . 7 ^ 0by W sazon,e letniM, * następnie brak odpowiednich 
cótfkitd^xrnh«p0dł rfcTa a a ie ,<*ł ŜIei egzystencji tak aoważnej pi*. 
^ wk L . ^ obec tekiego stanu rzeczy około 1000 robotników 
" b o t ^ K  } P r z y b ic i  powiększy i tak już liczną rzesz« bez!

Cygan-zlodziej strzela do rolnika
0n.egd,l ok?ło 8°d l« 2 w nocy kilku nieznanych 

sprawców włamało się do zabidowań gospodarczych rolnika 
p. Józefa Moskali w Polikiem Wagrowie »od S i  !  
Złodzieje skradli 15 kur i 1 indyka, ^
podwórza? ab j tem łatwiej móc je wynieść. Przebudzony kra», 
uiem zarzynanych kur, p. Moskal wyszodł na podwórze wsxczv" 
"*)ąc W tej chwili jeden ze złodziei wystrzelił w kierun­
ku p. Moskala na całe szczęście chybiając. * 11
d,-ł,»2Wi,f 0I,Ii0nł a*tychmiast o tym fakcie policja rozpoczęła 
dochodzenia, w rezultacie których przytrzymano wałęsLceaa 
się w ak.licy cygana, niejakiego Mich.ł. L a k a t.L  
frontacji p. Moskal rozpoznał !  całą stanowczości, w cuwLle 
złodueju tego właśnie sprawcę, który strzelił d? niego z re-
* *  a ° dys' “ 1' "  " • d‘

Kronika kościelna.
Paiphn. J. E Ks, Biskup Okoniewski zmianAwii . . . .  

duchownym ks. prób. Stefińikiejo w Jistarni. k i,eU ue^ , U t S  
•D*r Pomorza ks, wUarego Porzyńskfego z Tucholi kalkulato.

w. Ktacelarji Biskupiej ks4 wikarego Feliksa Borowskiego 
z Mtlobądza; powołał jako wikarjuszów ks. Anastazean F i*hL 
l LLS5,T* do Wrocka, ks. Wincentlgo^ G f ire c u ijr i“ T m m  

dnCThnhi’<. ^S'A ,foJ?Sł Górnego, kapelana statkn ,Dar Pomorza* 
do Lubiewa, ks, Roman* Makowskiego z Wrock do Lisewa ki’ 
Bonifacego Reszkę z Lubiewa do Lipisza. ’

1  f ‘„kł l x&l drR}ma*W Frydrychowicz.

kdstn̂ !
Kekolekcje zamknięte.

h i . l t e i S j r  j =°y.sr j  " ‘" j-

i». J6?S. “  os”." '0,.K " ,‘4 “• Z,u,d" M
« S S L “ '  !!?■•*.*-■•

0 k0ńczą t* w piątek’ 10 CIerwc* runo.
w PelpUnuf do S T l l r lBltytat Katolickiej

Złodzieje nśpili jnż nawet świnie.
pod Starogardem d ^ s U łó '* !  hKa.eby w D^fówce

s w  a s
znaczną odległość chybił. * a»

Uśpione świnie mimo energicznego budzeni* .
przeciąg całego dnia i następnej nacy at do południ^ 1 

z  tego wynik., że już nawet świnie usypiają.



Znieważenie Bożego Cliła 
w Łomży.

Katolicki Ajencja Piatowi podaj« oiędzie J. E. 
Ks. Biakapa łemśyBikiajt, z któi«(« dowiidnjamy 
tif, te  kiercwaicy pnjap«a«ki*»ia wojikowajo i wt-
ebowania fizycznego w Łoniiyatządzili w dniach 26, 
27, 28 i 29 maja święto tej organizacji. W «rędzin 
czytamy: „Padczaa nr«czyat«go nabożeństwa w kate­
drze eraz pedczaa eacharyatycznej precesji pe mielcie 
zrządzeń« na b«iskn zawody kołnierzy i zwiezionej 
młodzieży-

Podobne harce odbywały sif podczas popełnd. 
naboloństwa Bożego Ciała*.

Z orędzia dowiadujemy się, ie  w średnich szko­
łach Sońskich w Łomży w niesłychany spesób demo- 
talizsje sif młodzież. ,W tych szkołach odbywają 
się Cwicsonia gimnastyczne w takich nbieraefa, że 
obrażają oee w wysokim atopnin nczncia watydliwoioi 
młodzieży, żmnazonej do ich ażywania. Co więcej, 
młodzież tf przymnaża sif de występowania w takim 
abioizo także pabłieznie z okazji zawodów i popisów 
gimnastycznych, mimo wzdtagań aię młodzieży i jej 
pr«ib, aby ją od takiego wystawiania się na widok 
publiczny zwolnił.

Nadto uczennica jednej ze szkół żtńakich mnszą 
ćwiczyć w takim nbiotzo na boiska szkoły męskiej, 
gdzie aą na oczach aesniów tej szkoły. Obecni# tą 
w przygotowania wapólao zawody gimnastyczne, do 
których odbywają się przygotowania na publiczne 
ćwiczenia. Oto i tam prowadzi się młodzież żeńską 
dorastającą, gdzie obok żołnierzy, prawic zapełni« roze- 
Oranych i na «czach licznych widzów nakazywane tej 
młodzieży zdejmować aakienki i występować w 
wątkiem, bardzo obciąłem tbrania spertewem. 
Uczennice pieteainją, proszą o liczeni« aię z ich 
acsncitm skromneści, lecz daremnie, ściągają na siebie 
jedynie wymówki i greźby*.

De tege jaż więc deehećzi w naszej kat. Polsce 
za sanacji 1

Uwolnienie dwóch studentów lwowskich, 
których oskarżone o zbrodnię 

zdrady głównej.
Dnia 25 mija odbył aię w Lwewit przód ławą 

tizysięgłych otocos praociw 2 atadontem Politechniki 
Lwowskiej: 19-letaioma Leonowi Bartzcwi i 20 letnicma 
Zdziaiawowi Świetlikowi, oskarżonym o zdradę stan« 5 
za rozlepianie w nocy 19 marca aletek, których treść , 
skierowana była przeciw p. Pilaadakiemn.

Ulotki te, pedpisaae przez .Tajną Organizację j 
Narodową*, nawoływały — jak donosi akt oakarżema j 
— de .zbrojnej walki p e i hasłem rewolncji na- • 
rodowej*. j

Bronił eikarżenycb mcc. Jan Pieracki, h. poseł j 
na Sejm, jeden z prsywódców Stronnictwa Narodowego i 
w Małepelsce Wachednicj. Przemówienie jege wy- | 
wątłe wielkie wrażeeie i na ławie przysięgłych i na \ 
publiczne Ić, zebraną w wielkiej liczbie.

Przysięgli pe krótkiej naradzie wszystkiemi gło- | 
»ami odrzucili pytanie, dotyczące zbrodni zdrady j 
głównej. Także edrzneone inne pytania. Na pod- i 
trawie togo  try banał uwolnił obu oskarżonych.

Oakarżoni studenci siedzieli w areszcie śledczym j 
*e dnia 25j maja. Uwolnionym oskarżonym i dr. i 
Pierackioma publiczność, zebrano tłumnie przed sądem, ' 
urządziła owację. Panie wręczyły im bukiety kwiatów.

W dnia 30 maja 1932, zasnęła w Boga, 
opatrzona $w. Sakramentami, nasza babka 
i prababka

ś. P-

IGIi i de la fasę
lat 98, b. właścicielka majątku Linówiee.
Eksporta nastąpi w dniu 1. VI. rb. z domu 

żałoby w Hornówku pow. lipnowski do kościoła 
w Mazowszu, poczem w dniu 2 czerwca o godz. 
9-tej rano złożenie zwłok do grobowca ro­
dzinnego.

O powyższem zawiadamia w smutku po­
grążona RODZINA.
Hornówek, Linówiee, Jakóbkowo, Zajączkowo.

PRZYMUSOWA LICYTACJA.
W sobotę, dnia 4. VL rb. o godz. 10 będę sprzedawał w Rako- 

wicach za gotówkę najwięcej dającemu;
20 świń.
Zbiórka licytantów na majątku w Rakowicach,

Michczyński, egzek. powiat, w Nowemmieście.

Poszukuj q 1700 zl. na 
I hipotekę.

K to? wskaże eksp. *Drwęcy* 
w Nowemmieście,

Poszukuję
dziewczyny,

śmiejącej gotować,
(ZALEWSKA, Drogerja 

NOWEMIASTO.

Z a ta rg  z  S o w ieta m i 
w ybu ch nąć m oże  

lada chwila«
Paryż. Wodłag informacy;, nadosałycb de Paryżu 

x Dllokicgo Wacbodn, część sił japońskich odwołana 
została z okręgu dolnego biegu Ju*»gori colom skon­
centrowania ich około Ckiibina. Gon. Henio chciał 
przybyć do Chatbina, akąó bęlzio kiorował oporacjami, 
zakrojonemi nn wielką skalą. Akcję swą ma •« roz­
począć od wyczyszczenia odcinka Chatki««. Cicikar, 
w którym gin. Maa był swego czas« bardzo aktywny. 
Operacjo wojenno ze strony Japończyków wymagać 
będą wielkich wysiłków.

Z dragi«] strony zwracaj« «wagę, że wiadomości 
o przybycia gen. Henio do Chatbina przypadają to- 
wneczclnin z otrzymanemi skądinąd iafotmacjami
o postępie sił japońskich widłnź wsthcdnioj łinji ko­
lei żelaznej i zbliżania *ię ich w szybkeia tempie de 
granic sowieckich. Ulokowanie w miaście głównej 
kwatery japońskiej wywołało wielkie wnżenio i ogól­
nie panować ma przekonanie, że jnż w najbliższym 
czasie może wybuchnąć konflikt japońske-eowieeki.

Dywizjs japońska gen. Hrreze zajęła Hon—Lang, 
odległy e 40 km. na północ od Chatbina, pe zdobyciu 
trzech czołgów, kilka aimat i wzięcia do niewoli 500 
powstańców.

Znów nieudany lot polski przez Atlantyk.
Londyn. Lotnik polaki Stanisław Hsniner, któty 

wystartował na swym biaie-amaranUwym piatewen 
.Rozmaryn” do lot* przez Atlantyk, zmuszony był 
w skałek złego funkcjonowania metom zawrócić i wy­
lądował na lotniska w Linde«, z którego startował.

London. Nadeszła ta wiadomeść, że lotnik Haas- 
ner zawrócił z dtogi nie tyle z pswodn złego funkcjo­
nowania metom, ale raczej ze względu na grcźoy wi­
cher i gęatą mgłę, co przy niezupełnie pewnem 
działaniu kempaan uniemożliwiał« mu dalszy lot. W 
czasie lądowania w Liuden jedne ze sktzydoł «legio 
lekkiemu uszkodzenia.
iw « » iir in — iir— iiM" irir t irnrrr— — t t t  " ~rr ~t i r n r ..... r -T H -T m n T -ir r  nr *rri ~nn— ““

0 0  R E D A K C J I .
W  o d p o w ie d z i do I ło w a .

Mimo tylu stemplów i podpisów nadesłanego nam „spre- 
siowania* zimieście nie możemy, m; pierw dlatego, że sprosto­
wanie to włiściwie nicztgc nie prostuje, a powtórę dlatego, że 
zbadanie powtórne przez nas istotnego stanu rzeczy w całej peł­
ni potwierdza wszystko to, cośmy podali, a nawet dowiedzie­
liśmy przy tej sposobności jeszcze duże innych ciekawych rze­
czy o osobliwego redzaja „działalności* pewnych tamtejszych 
sanacyjnych „działaczy*.

Z a rząd Związku Ziem ian% *
komunikuje członkom, iź naznaczone na środę zebranie 
nie odbędzie się W sprawie term inu następnego ze­
brania nastąpią osobne zaproszenia.

Zarząd Związku Ziemian.

D z ia ł licy ta cy jn y .
Przymusowe licytacje odbędą się

D nia 3*go hm. O godz, 9 tej przed pei, w Lubawie przed 
kuźnią p. Rytiewskiego; sprzedawać się będzie minet, następnie
0 g*dx, 10 tej w biurze komornika dwie centryfugi.

O godz, 1 i-tej przed po), w Lubawie różne meble, fortepian 
opony da autobusu, regulator, maszynę do szycia, tombank 
z aparatem dt pwa,  automat muzyczny, powóikę.

O godzinie 3-cieJ po pcł. w Lubanie »rzy rl, Gdańskiej 
* p. J, Malinowskiego: konia, prasę do torfu, szafę do rzeczy
1 do bielizny, stół, następnie o godz. 4-teJ po poł, w Lubawie 
u p, A. Grafa: krowę, warchlaki, centryfugę

D nia 4-go bm, O gedz. 8,30 w Omula u p. Wł. Czapliń­
skiego: bryczkę, sanie wyjazdowe, jałowice,

O godz, 11,15 w Wiśniewie u p, J. Ztbłttnego: gęsi, pro­
siaki, cielaki i kartofli okrło 15 ctr,

O godz. 12*tej w Gribowie u p. J. i M, Kcmosińskich: 
szafę do bielizny, stół rozciągany, krzesła, maciorę, wagę decy- 
malną z ciężarkami,

O godz, 12,30 w Roźentalu u p, Fr, Babskiego: kanapę, 
siół, świnie,

O godz. 2-ej pe per. w Gieiłcźy u p. Kaniewskiego: ma­
ciorę z prosiętami, tuczniki, cielaki,

O godz. 5*tej po poł, w Kalenicach u p. J. Jsnkra: war­
chlaki, maciory, jałowice, źrebak, wóz na resorach, magiel, ma­
szynę do szycia, rower rręski i 9 ułów piz-czćł.

! k ;ą  c ;i  k i ;r  a  d  j  o  w  y .
l a ś j c j e  P o le k ie g o  K adja w  W a r sz a w ie .
Czw artek, 2 bm. 12,15 Walka z klęską gradobicia. 12.35 

Transmisja XXVIII koncertu szkolnego z FUbarmcnji Waisz* 
14.45 PM y gr. 15,25 .Wśród książek*. 15.45 Komun. Ctntr«. 
Biura Hydr, dla żeglugi i rybaków. 15.50 Audycja dla dzieci 
1, /„Obowiązek*. 2. „Świeci księżyc, świeci*. 16,20 Lekcja jęz. 
francuskie go, 16 40 Płyty gr. “ 17.10 „Wszechświat i atom* 
17,35 Koncert solistów. 19,15 Transmisja z Krakowa obchodu 
Lajkoniki, 19,50 Prasowy Dziennik Radiowy. 20.00 Feljeton 
p. i. „Za morami więzienia* 20.15 Muzyka lekka Ork. Filhaim. 
2135 Słuchowisko p, t, „Faust* Goethego (tr. z Wilna), 22.3C 
Wiadomości sportowe. 22.35 Mazyka taneczna.

P ią tek , 3 bi^. 12.10 13.35 14.45 Płyty gr. 15 25 „Polska 
wypraw* w Alpy Francuskie*, 15,45 Komsn. Oentr. Biura Hyd 
15.50 Płyty gr. 16.20 Samobójstwo młodzieży (tr. z Wilna). 
16.40 Płyty gr, 16.55 Lekcja ięz. argielskiego. 17.10 „Fantas­
tyczny świat automatów*. 17,35 Koncert muzyki lekkiej erk, 
Pr 1. baństw. 19,15 Przegląd roln. prasy zagrań, (tr. z Wilna). 
19.30 Wiadomości sportowe. 19.35 Płyty gr. 19.45 Prasowy 
Dzień. Radj. 20.C0 Pogadanka muzyczna. 20.15 Koncert sym~ 
fon. Ork. Filh, ze studja 2Z50 Muzyka taneczna,

M ^ im w m n ln  k u p c ó w  z b o ż o w y c h  w  T o r u n iu
z dnia 30. 5. 32 r.

R uch tuw arazystw *
L u b aw sk i Klub S p o i to w y  JL E . S.

Lubawa. Zebranie miesięczne Klubu odbędzie się w p i ą ­
t e k ,  d n i a  3 c z e r w c a  o godz. 20-tej w lokalu p, Da- 
kowsciego.

Ze względu na ważne sprawy obecność wszystkich członków 
konieczna, Zarząd,

Lubaw a. Zebranie Związku Inwalidów Wojennych F. P. 
odbędzie się w niedzielę dnia o czerwca 32 r. o godz. 13 na 
sali p. Zielińskiego, Ze względu na to, że na zebrania są bardzo 
ważne sprawy, przybycie wszystkich jest konieczne. Zarząd.

Ceny rozumieją się za 100 kg. franco 
na Pomorzu.
Pszenica dworska 
Żyto
Jęczmień dworski 
Owies
Mąka pszenna 65 proc.
Mąka tylnia

stacja naładowania

26 50-27.(0
26.00- 26.50 
20.50-21.C0
21.00- 21.50
43.00— 45.00
41.00— 42.00

Giełda zbożowa w  Poznaniu ,
Notowania oficjalne 

Płacono
tt*W«

Psse&lca
ięcsMień »lewarowy 
Owies
Mąka żytnia 
Mąka pszenna 65 proc,
Otręby żytnie 
Otręby pszenne

z dnia 30. 5.
złotych za 100 kg.

28.50— 28.75 
29,75—30.00
22.25— 23.25
21.50— 22.00
42.25— 43.25
44.25— 46.25 
17.00—17.25
15.50— 16.50

Z» redakcję odpowiedzialny: Franciszek Łuplekl w Nowemmieście, 
Za ogłoszenia redakcja nie odpowiada.

W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w* 
zakładzie, strajku itp., wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie 
pisma, a abonenci nie mają prawa domagania się niedostarezonycb 
numerów lub edszkodowania.

Licytacja przymusowa w Mrcczenku.
W SOBOTĘ, DNIA 4 CZERWCA 1932 R. będę sprzedawał

przymusowo najwięcej dającemu za gotówkę:
1. Na podwórzu rolnika Konstantego Zakrzewskiego o go­

dzinie 9. jednego tucznika.
2. Na podwórze rolnika Jana Dreszlera o godzinie 11. jedne­

go stadnika.
3. Na podwórzu rolnika Teofila Marcinkowskiego o godzinie 

18. dwie świnie.
Mroczno, dnia 31 maja 1932 u

SZAŁKOW SKI, woźny wójtostwa Mroczno.

Spółka Łowie(ka[Skirli;n 
wydzierżawi; teren jow le tk i

aj więcej dającemu 1172 hektary, przylegający do lasu państwc- 
ego. Zwierzyny dużo. Licytacja odbędzie się w SOBOTĘ, 
>NIA 11 CZERWCA RB. w lokalu p Cenika o godz. 4 po poł. 
amiejscowi myśliwi są dopuszczeni do licytowania. Decyzję 
istrzega sobie zarząd. Warunki będą przed licytacją przeczytane.

ZARZĄD.

B A C Z N O Ś Ć  W Y C I E C Z K O W I C Z E !
Związek Podoficerów Rezerwy —  koło Bródnie*

urządza W DNIU 5 CZERWCA RB.

SWA l-SZA TEGOROCZNA WYCIECZKĘ
połączoną z ZABAWĄ WIOSENNĄ,

do pięknej ze swej przyrody okolicy, położonej nad jeziorem, 
PARTĘCZYNY, pod Cichem, pow. Lubawa, na którą zaprasza 

się wszystkich miłośników wycieczek i zabaw leśnych. 
Obficie zaopatrzony bufet na miejscu,

Ceny przystępne. — Podczas z# ba wy i pobytu na wycieczce 
przygrywać będzie orkiestra byłych wojskowych. Ponadto od­
będzie się strzelanie z wiatrówek o nagrody. Również odbędą 

się różne gry, zabawy i t, p.
W razie niepogody wycieczka nie odbędzie się

K O M I T E T .

P o m o rs k o -  P o z n a ń sk i 
R O Z K Ł A D  

j a z d y  k o l e j o w e j
ważny od 22*go maja rb. jest do nabycia

w księgarni „DRWĘCA"
W N O W E M M I E Ś C I E  

oraz w oddziałach w LUBAWIE i LIDZBARKU.

Zakazuję
jeżdżenia łodziami na rzece 
W li od mostu betonowego aż 
do granicy Kurojad. Nie prze­
strzegających pociągnę do odpo­
wiedzialności sądowej.

WACŁAW STAWICKI, 
LIDZBARK.

Oberża
w dobrem położenia 9 mórg 
ziemi na dogodnych warunkach 
od zaraz do sprzedania łab 
wydzierżawienia.

LEON ZAKRZEWSKI, 
BRATJAN

Sprzedam
lub WYDZIERŻAWIĘ skład 
rzeźnlcki z budynkami.
L. TOPOLEWSKI, SKARLIN.

Poszukuję
ludzi do kopania torfu moją 
maszyną.

SENDOBRY, Zajączkowo.

Nse bark.
ZABAWA TANECZNA oćbę- 
dzie się w niedziilę, dnia 5-go 
czerwca rb. o gpdz. 6-tej na sali 
p. Groszkow7skiego, na którą 
zaprasza GOSPODARZ,

Chłopiec
do paszenia na wieś może się 
zgłosić natychmiast do 
eksp. „Drwęcytf$Q Nowemiastc%

T a p e ty
w wielkim wyburz»' 
— — poleca — —

K e k s « » ! «  „ D rw ę c a '®

r  O BgM D L A R Z K
poleca

K nlecnrn ia  ,Drwye*%


